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WIADOMOSCI KRAJOWE. 
— Że Lwowa. — 


Jego Królewicowska Wysokość Arcyksiążę Au- 
stryjacki Ferdynand d'Este, cywilny i wojenny 
jenerał - gubernator królestwa Galicyi , posadę 
koncepisty gubernijalnego , opróżniona przez po- 
sunięcie na wyższy stopień barona de Henniger, 
raczył nadać gRbernijalnemu praktykantowi Kon- 
ceptowemu Karolowi Mosch. 


— Z Wiednia, — 


Dnia 2. b. m. odbyła się ze zwyczajnemi obrzę- 
dami procesyja Bożego Ciała. N. Cesarstwo Ich- 
mość udali się tym końcem z Schónbrunu do 
c. k. zamku nadwornego, a z tamtad o 7. godz. 
z rana w powozach sześciókonnych do archikąate- 
dry S. Szczepana, ze swita swoją i w towarzy- 
stwie Arcyksięcia Frańciszka Harola , tudzież Ar- 
cyksiężnćj Zofii. Tam Ich C. H. Moście przyjmo- 
wani byli uroczyście przez tutejszego księcia arcy- 
biskupa i dwór cały i zaprowądzeni zostali do 
oratorium , gdzie mszy ś., miaffj przez księcia 
arcybiskupa , słuchali. Po skończonćj mszy. od- 

yła się uroczysta procesyja, za która szli N. Ce- 
8arstyo Ichmość, w towarzystwie Ich C. K. Wy- 
sokości, c. k, dworu i c. k. gwardyj przybocz- 
nych. Na ulicach, którędy orszak przechodził, 

ło wojsko rozstawione, a na niektórych miej- 
scach stały oddziały milicyi obywatelskićj. 


„Dnia 1. czerwca z rana odbyły się popisy tu- 
tejszćj załogi ha :stoku między brama zamkowa 
a szkocką (Schottenthor) , na których znajdowali 
się książęta Orleański i Nemours. — Resztę przed- 
południa poświęcili obaj krółewice oglądaniu ró- 
Znych a ikke: miasta. Po południu byli za- 
proszeni na objad do pićrwszego wielki - 
mistrza , ksigcia Colloredo. SMG 

„Dnia 2. b. m. po skończonćj procesy: Bož 
Ciała , Którćj „królewice ieSe al A sokiem 
pałacu kgiażat Schwarzenbergów, ciż udali sie do 
Śchónbrunu i jedli objad przy familijnym stole 
cesarskim. — Po południu była przejazdka po 
ogrodach zamkowych , a wieczorem sożree i kon- 
cert u księcia Pawła Esterhazego. 


Statek parowy »Ferdynand 1.« , należący do piór- 
wszego austryjackiego towarzystwa żeglugi paro- 
wćj po Dunaju, opuścił Konstantynopol doia 7. 
maja w ołudnie i przedsiębrał pićrwszą podróż 
swoję do Gałaczu. — Dnia 10. t. m. w południe 
przybył tamże szczęśliwie z 22 podróżnymi, po- 
trzebując, wyjąwszy zatrzymanie się swoje w War- 
nie i Sulinie przy ujścia Dunaju, do właściwej 
żeglugi awojćj s mimo burzliwego na morzu po- 
wietrza, 64 godzin czasu. Dnia 12. odpłynał 
znowu do Konstantynopola, i odtad co dni 14 re- 
gularnie podróż swoję z Konstantynopola do Ga- 
łaczu odprawiać będzie „ uzupełniając tym sposo- 
bem za pomocą statków parowych , związek po 
między Preszburgiem a Konstantynopolem. 

Kapitan statku parowego »Ferdynand I.« doznał 
ze strony władz rossyjskich , umieszczonych przy 
ujścia Dunaju, nader uprzejmego przyjęcia. 


Kolćj żelazna między Lińcem a Gmunden 
(w Górnćj Austryi) w miesiącu kwietniu r. b. 
zupełnie ukończona została, i- transie tak osób, 
jakoteż towarów odprawia się na nićj od 1. maja 
r. b. Za powóz 4 osoby obejmujący płaci się 
na tćj kolei żelaznój za stacyję pocztową czyli 
dwie mile 4 zr. 30 kr. m. k. Zaś z Gmunden 
do Lińcu płaci się za cetnag ciężkich towarów 


41 kr. m. k., za lekkich 12 kr.; do Budziejowic 


zaś za ciężkich towarów cetnar 36 kr., za lek- 
kich 42 kr. mon. konw. . 


WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 
Zjednoczone Stany Ameryki północnćj: 


Gazety Nowo-Yorkskie dochodzące do dnia 25. 
kwietnia donoszą: Zapewniają między inoemi, 
że miasto San Antonio powtórnie od Texanów 
wziętóm zostało i że wielkie robią przygotowania do 
pobicia Santany i jego wojska. Sekretarz posel- 
stwa mexykańskiego przy Stanach Zjednoczonych 
wręczył dokument rządowi w Washingtonie , w któ- 
rym oświadcza, że rząd mexykański nigdy Texanów 
nie uzna: za niepodległych popmuzne” przedsięwzię- 
téj przez nich sprzedaży posiadłości ziemskich. 

Portugalija. 


(9) wspomnianćj w Gazecie naszćj chorobie mał- 
Żonka kwółowćj piszą, co następuje, z Lizbony 


X 


pod d. 12. maja, w liście prywatnym, umieszczo- 
nym w Morning-Herald ; »W pałacu gruchnęła 
wieść , że młody książę z powodu mocnego ozię- 
bienia się cierpi na wrzód w gardle i że zmu- 
szony jest w łóżku leżóćc. Mówiono, że ałabość 
ta (akie same okazywała symptomata, jakiemi 
owa rozpoczęła się, która pićrwszego małżonka 
królowćj o Śmierć przyprawiła. Wiadomość ta 
lotem błyskawicy rozeszła się po mieście i prze- 
raziła powszechnie. Przerażenie to wzmogło się 
jeszcze, gdy usłyszano, Że osoby dwór składające 
nalćgały na to, ażeby zaciagniono rady lókarza 
portugalskiego, pod czas gdy książę chciał tylko 
używać swojego z Niemiec przywiezionego przy- 
bocznego lókarza. Spór ten trwał tak długo, ze 
książę, gdyby była słabość spiesznićj postępowała, 
musiałby był bez pomocy lókarskićj przenieść 
sie do wieczności. Lecz jak ma szczęście powoli 
tylko wzmagała się choroba, a dwór.i wydział 
lćkareki miały czas kłócenia się o to, jakim sapo- 
sobem chorego łóczóć należy. Osoby otaczające 
Królowę tak dobrze przerobić ją umiały, iż iona 
chciała namówić swojego małżonka, ażeby dął 
się kurować podług systematu portugalskiego, to 
jest puszczeniem krwi i wodą , sposobem wybor- 
nego doktora Sangrado, znanym Z romansu »Gil 
Plas«; książę zaś poszedł za właaną wolą i lókarz, 
którego bardzo roztropnie przydał mu ojciec w 
Niemczech, utrzymał się przy swojóm zdaniu , 
podejmując się wprawdzie naradzania się z kaž- 
dym , jakiego mu dodadzą lókarzem , lecz oświad- 
czywszy przytóm dobitnie, że zapisywać będzie 
lókarstwa li z własnéj aptóki i że sam je cho- 
remu podawać będzie. Zapewniał, co poźnićj 
sprawdziło się także, Że słabość Księcia była vie- 
znaczną i obowiązywał się wyłóczyć go w 48 go- 
dzinach , skoro sam jeden do tego nałeżćć będzie; 
lecz portugalski lókarz wstrząsnął na to siwa gło- 
wa swoja i mniemał, Że nić ma ratunku , jeźli 
księciu krew puszczona nie zostanie, Ale książę 
wstał nazajutrz w istocie z łóżka, a dnia trze- 
ciego wszelkie symptomata słabości zniknęły. 
Chwala tu powszechnie postępowanie Iókarza nic- 
mieckiego.« 

Wyrok królowćj datowany pod dniem 3. maja, 
którym książę wodzem naczelnym wcj:%a misno- 
wany został, zyskał (według gazet angielskich!) 
wiele pochwały ; «lecz ciekawość jest zaostrzona , 
co powiedza na to zwołane na d. 29, kortezy. 
Hsiążę mianował marszałka Saldanhę swoim piór- 
wszyra adjutantera ; lecz jest podobaiejszóm do 
prawdy, że ten ostatni wkrótce księcia 'Terceirę 

4żastąpi w wydzialo wojny. Lizbona nie byłą nigdy 
spokojniejsza, jak w tćj chwili, a ministrowie po- 
zwolili na dowiezienłie tamże 2000 kwaterów ku- 
knradzy , ponieważ urodzaje tegoroczne wiele 


308 


przez zmiany powietrza ucićrpiały. Powszechne 

jest zdanie, że w skutek niepogody, urodzajów 

spodzićwać się nie można, iże nastąpi pozwole” 

nie wprowadzenia zboża za opłata miernego cła: 
Hiszpanija. 

Dodatek nadzwyczajny do Gaceta de Madrid 
zdnia 15. maja zawićra wyroki królowej rejentki; 
mocą których nowe ministeryjum mianowano. 
P. Isturitz, który ministeryjum spraw zagranicz- 
nych obejmuje, ma polecona tymczasowie prezy- 
denturę rady. Kolegami jego 3a: pp. Alcala-Ga- 
liano w wydziale marynarki , Aguirre Sołarie 
(obecnie w Paryżu) w wydziale skarbu i Seoanê 
(wszyscy trzej członkowie izby prokuradorów) w wy* 
dziale wojny, a książę de Rivas (procer) w wydziale 
spraw wewnętrznych; minister sprawiedliwości nić 
jest jeszcze mianowany. 

Nowe ministeryjam zaraz w dniach pićrwszych 
swojego istnienia wystawione zostało na mocna bo” 
rzę i otwartą wojnę z izbą prokuradorów. Przy” 
tóm istan skarbu nie jest najpomyślniejszy, a po” 
trzeba pożyczki staje się teraz tóm naglejszą, ileże 
zaliczenia, czynione przez ajenta pewnego fran 
cuzkiego domu handlowego, raptem wstrzy man? 
zostały, skoro się Mendizabal dymisyjonował. Nie 
chciano dać nawet panu Isturitz owych 410. milij: 
reałów, których wypłata już przeznaczoną była: 

Moniteur i inne paryzkie pisma ministeryjal09 
z dnia 25. maja nie donoszą nic nowszego z Mo- 
drytu. — Galite de France utrzymuje mieć wió* 
domości z Madrytu z dnia 18. maja, których 03, 
koucu pisma swojego w sposobie następującym? 
udziela: »Z listu z Madrytu z dnia 18. wniosko” 
wać można o mającym wkrótce nastąpić powroció 
Mendizabala do ministeryjam. Wszyscy ci, co 3'9 
do jego upadku przyczynili, przelękli się bardzo 
postawą izby prokuradorów i groźnemi manifests 
cyjami jednćj części ludności. — Obawiano się K0- 
lizyi i mówią jaż o krokach, które u Mendizabal 
poczyniono, by się znim znowu pojedoać. — 
giełdzie (w Paryżu) krążyła wieść, że depesza S 
legraticzna przywiozła wiadomość , iż Mendizab 
znowu ministrem został. Mówiono także o p° 
tyczce, zaszłój na ulicach Madrytu. Oprócz teg” 
miała owa depesza telegraliczna przywieść wia 
domość, że na końcu ostatniego posiedzenia EE 
tezów zajść miały tak wielkie rozruchy na © rE 
cach, iż jeden z członków izby pro A naj 
nawet Życie utrącić.« — Przeciwnie Journał je” 
Commerce utrzymuje, iż rząd do 6. godziny og 
czorem dnia 24. maja żadnćj depeszy telegra 
ficznćj nie otrzymał. y Bor- 

Piszą z Madrytu pod dniem 15. maja: _ ja 
prawy nad ustawą wyborcza ciągle jeszcze zaj m JĘ 
prokuradorów, nie wzniecając wszakże szczeg 


t 
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Dego udziału. Przychylają się w ogólności do 
Przedłożonego przez komisyję wnioska. Wczoraj 
Przyjęto wielką większością głosów artykuł, ażeby 
zadnego księdza nie obićrać do izby prokurado- 
rów. Z San Sebastian nie mamy Żadnych dal- 
szych wiadomości. Cordowa donosi pod dniem 4. 
mają ze swojćj główićj kwatery w Miranda. de 
Ebro, 2e Egoja z całóm wojskiem swojóm zwrócił 
„Się ku Hernani. Cordowś, labo chory, zamysłał 
jednak stanać dnia 12. w Wittoryi, celem posunięcia 
linii swojćj; przyrzekł przytćm ministrowi wojny 
że jenerałowi Evans pośle 4000 ladzi w posiłek, 
W Walencyi prowadzi Cabrera porządny system 
wojny, robi zaciągi , uzbraja miasta i postanawia 
władze municypalne. Dnia go wyruszył naprze- 
ciw niemu Palarea z wojskiem , artyleryją i gwar- 
dyja narodowa. Biskup Walencyi przyprowadzony 
tutaj został w nocy zdnia 43go i wsadzone go na- 
tychmiast do nadwornego więzienia. Ma go są 
dzić najwyższy sąd Iliszpanii i Indyjów. M 
Journal des Debats donosi: Jenerał Harispe 
zdawał niedawno raport z Żądania jenerałów hisz- 
pańskich przejścia przez małą część Kraju fran- 
cuzkiego z tysiącem żołnićrzy hiszpańskich , ma- 
jących działać wspólnie 2 Anglikami. Zezwolenię 
na to rządu francuzkiego nadeszło dnia 16. maja 
do Bajonny, i wojako to miało we dwa dni poźnićj 
Pójść tamże w pochód. Karabiny zostaną odwie- 
ei za Iliszpanami i oddane im beda, skoro 
a ko na swoję ziemię wkroczą. Musza także pła- 
w „a żywność dostarczaną im w pochodzie. liar- 
i bardzo się tém zatrwožyli,. 
Lisy, Phare de Bayonne z dnia 19. maja czytamy: 
A r z San Sebastian z dnia 47. t. ra. donoszą, 
+ ord John Hay miat koło portu Passage roz- 
Iar z dowódzcą francuzkim. Lord Johx Hay 
rzę o Eei Sebastian oddział ludzi swoich z na- 
A i do mostów z Santander, dla postawienia 
U przez rzókę Ururnea, miasto owego pod 
anta Catarina, który zerwano. Słychać, Że To- 
Bielskie wojsko positkowe, łacznie = ielską sił 
Morską pod lordem H per ARE 
Er? ay, uderzy na port Passage. 
nione, fregata francuzka , ma stanowisko koł 
Portu, Passage. — zad francuzki dał KR tzalowi 
r, lowćj Krystyny w Bajonnie , panu Darou , pod 
sadzenie sumę 17 mił. realów czyli 4,250 000 
» dla zapłacenia wojska hiszpańskie, ró 
nocnéj granicy Hiszpanii, i na linii od Vale A 
amnpeluny alcarlos 
edług ostatnich wiadomości z B i 
Przybył dnia 19. maja do tego mali KJ 4 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Mg Leiningen wtowarzystwie sir Johna Con- 
4 OJ dnia 18. maja o godzinie 12, na barce 
talicyi do Towera, dla udania się na pokład 

` 


* 

statku parowego sBatawczyke, który przybył z Rot- 
terdamu z panującym księciem Sasko-koburgsko- 
gotajskim, zjego następcą tronu i z księciem Al- 
bertem. Przedsamą pićrwszą godzina wylądowali 
książęta przy wschodach Toweru. Dwa powozy 
dworskie księżaćj Kent stały dla nich w pogoto- 
wia i odwiozły ich natychmiast do pałacu Ken- 
sington. 

Skoro (jak już wspominaliśmy) pan O'Connell 
dnia 20. maja jako nowo -obrany członek parla- 
mentu z Kilkenny, wszedł powtórnie do izby niž- 
szćj,' wniósł prośbę , w którćj teraźniejszych człon: 
ków torysowskich z Dublina o przekupstwo oska- 
Janclćrz izby skarbowćj wniósł, ażeby nad 
z powodu jéj ważności, aż po fery- 
Uchwalono to podobnież z ta 

rośbą, co z ową wniesiona w takićjże treści przez 
irlandzkiego jeneralnego adwokata, O'Loghlen. 
Potóm O'Connell zapowiedział (jab juž także do- 
nosiliśmy), śród oklasków przyjaciół swoich a szyd- 
nego śrmióchu ze strony opozycyi torysowskićj , 
swći wniosek względem reformy izby iordów. Do- 
picie przy końcu posiedzenia powstał jeden obrońca 
lordów, p. G- Price i zapowiedział , że wniesie na 
wykróślenie z protokułu izby piźszćj, tego zapo- 
wiedzenia pana O'Connella, jako niezgodnego zza- 
sadami konstytucyi i godnością parlamentu. 

W skutek obejścia się w izbie wyżezćj z bilem 
reformy xaunicypalności irlandzkich, agitacyje zno- 
wu się w Irlandyi rozpoczęły. Globe pisze o tém 
co następuje : „Oburzające postępowanie lordów 
z ludem irlandzkim już wydało swoje owoce. Jož 
była ustała agitacyja, ale oni spiącego jéj ducha 
znowu do czynności podniecili. Dublin już po- 
wstał, Cork ma także zamiar wystapić w szranki, 
a Limerik iinne wielkie miasta równieź zapewne 
nie pozostaną nieczynnemi. Irlandyja północna 
nie próźnuje, Newry ma w pogotowiu śmiałą i 
energiczna petycyję, a Belfast gotuje się również 
do walki. Jeźli lord Lindhurst miał zamiar pod- 
burzyć naród irlandzki, to zaiste nie było na lo 
lepszego środka , jak bil rzeczony.ć Właśnie już 
w zamiarze agitacyi odbyło się w Dublinie przy- 
gotowawcze liczne zgromadzenie. 

Z Bagdadu dowiedziano się listem umieszczonym 
w Morning-Herali , że tamtejsza ludność chrze- 
ścijańska, przez nierozsadek missyjonarze imicoiem 
Jakób Samuel, w największóca znajdowała e e 
bezpieczeństwie. Tenże wpadł na myśl nieszczę- 
liwa, że na dwóch wielbłądach sprowadził pisma 
religijne i książki przeciw Machometowi i macho- 
metanizmowi, na targ do Bagdadu i takowe tamże 
rozdawał. lud zgromadził się natychmiast około 
missyjonarza , śród okrzyku: zemsta chrześci- 
janom. Zastępcy gubernatora, nieobecnego z więk- 
szą częścią wojska, udało się wprawdzie przywrócić 


rzał. 
tą sprawą 
jach obradowano. 
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spokojność na chwilę, lecz lud nazajutrz powtór- 
nie się zebrał itylko z wielkim trudem mógł być 
w porządku utrzymany. Sprawca tego nieszczęścia 
uszedł wprawdzie do Bassorah na łodzi, za pomocą 
rezydenta angielsk., pułkownika Taylor, atoli tysiące 
chrześcijan tak katolickiego jakotóż ormiańskiego 
wyznania zmuszonych było kilka dni z niebezpie- 
czeństwem Życia ukrywać się w domach i intere- 
sów swoich zaniedbywać. Kady i mufty skazali 
na śmierć Jakóba Samuel, a ponieważ nie mogli 
go schwytać , *spalili więc tymczasem publicznie 
wszystkie papićry jego, które pozostawił. Przy- 
bycie 3000 żołnićrza dało niejaką porękojmię trwa- 
łćj spokojności. t 

Zaprowadzono w Anglii pewien rodzaj kapusty, 
któréj głowy maja od 9 do 40 stóp Wysokości , 
a 45 do 20 stóp obwodu; tak że pięcioma takie- 
mi kapustami w dniu jednym można 100 owiec 
lab 10 krów, najdostatecznićj nakarmić. 

Nie dawno dziwny przypadek zdarzył się w Lon- 
dynie przed sadem kKancelaryjnym. Pewna dame 
zapisała swojćj ulubionćj kotce 40 funt. sterl. 
(100 zr. m. k.) rocznie; lecz poniewaz przy wy- 
konaniu testamentu okazały się niejakie trudno- 
ści, przeto sprawa ta przed sad się wytoczyła, 
Stawiono kotkę przed sądem kancelaryjnym i wy- 
znaczono jćj Kuratora. 


Francyja. 


Na posiedzeniu izby deputowanych dnia 23go 
maja rozpoczęły się obrady nad budżetem mary- 
narki. P.Gaetan de la Rochefaucauld oświadczył 
się za zniesieniem niewolnictwa, przeciw czemu 
zdawca sprawy powstał winteresie osadników, nie 
odrzucając wszakże środka tego na zawsze. "Teraz 
powstała scena największego zamieszania, ponie- 
waż wielu mowców, którzy przeciw temu wnio- 
skowi do ustawy zapisać się kazali, dopióro od 
sekretarzy notowani byli do obrad nad pojedyń- 
czemi artykułami. Także strona lewa żądała, 
ażeby po zdawcy sprawy, który wniosku do ustawy 
bronił, przeciwnik onegoż, jak porządek intere- 
sów wymagał, głos zabiórał; prezydent twierdził 
wszakże, że mowy zdawcy sprawy zą istolna mowę 
uważać nie należy i izba przyznała mu słuszność. 
Czy zachodził interes w tym sporze ijaki, trudno 
odgadnąć. — W izbie parów na dzień 7. czerwca 
postanowił prezydent początek rozpraw w sądzie 
- parów wzgledem skazanego zaocznie na śmierć 
oskarzonego kwietniowego Delente , który nie da- 
wno do sadu się zgłosił. — Trzęsienie ziemi, które 
dnia 43. maja w zachodnim departamencie czuć 
się dało, obzliło wieżę kościelza w gminie St. 
Florent-le-vieil , w departamencie Marny i Legiery. 

Według dzieńnika Messager d. 20. maja w izbie 
deputowanych zatrudniano się wiele depeszę tele- 


graficzna, udzieloną przez ministra morskiego , 8 
która donosi, że dowódzca Oranu jenerał d Arlan- 
ges, nagle posiłków żądał. Wiadomość ta do wielu 
wniosków dała powód. Tak dalece nawet rzecz 
tę posuwano, iż twierdzono, że pomienionego je- 
nerała opasali Arabowie i że tenże w blizkość 
Oranu znajduje się z-3000 oddziałem swego woj- 
ska w największćm niebezpieczeństwie. Marszā- 
łek Clauzel usiłował wszelkiemi sposobami uspo” 
koić swoich kolegów. »Jenerał d Arlangesc mów 
Messager »stoi obecnie w oszańcowanym obozie 
przy ujściu rzóki Tafny; Arabowie z plemienia 
Tabailów , mieszkajacy po obu brzegach tej rzć” 
ki, moga zebrać razem ośm do 40,000 zdolnef” 
do boja wojska. Jenerał nie czuł się zapewo? 
dosyć mocnym do uderzenia na nich z korzyści% 
lecz szańców obozu jego bronia działa połowe, od 
wyspy Raszgun broniony jest przez 24 funtow? 
działo, ma związek z morzem, a pod rozrządie” 
niem jego znajduje się okret parowy, który w P0 
trzebie żywności dostarczyć mu może. Z reszl$ 
skoro rząd o żądaniu jenerała d Arlanges zawie 
domionym został, przesłał rozkaz przez teleg 
ażeby niezwłocznie do Oranu udało się wag ! 
które z Port.Vendre i z miejsc innych wypły”8 
ma. Marszałek Clauzel nie watpił bynajmnićj 
że następne wiadomości zupełnie _zadowalniająć” 
brzmićć będą.« 

Podług Messager ma być jenerał Bugeaud y 
4000 ladzi ku wzmocnienia obozu pod Tafną do 
Afryki posłany. Według najnowszych pism Pa 
ryzkich jenerał Bugeaud miał istotnie d. 23. MA 
odjechać do Marsylii, z kąd na pokładzie Sta 
parowego miał odpłynać do oboza pod Tafng: 


Prussy. 


Wedłag obwieszczenia król. rzadu, przybitego 
na giełdzie w Królewcu, traktat handlowy, zaw 
roku 4825 między Prusami a Rossyją, a kończę” 
się dnia 17. maja r. b. nie już na rok, jakze 
czajnie, lecz tylko na cztćry miesiące prze 
nym został. 

Państwo papićzkie. ‘ga 

Diario di Roma donosi z Rzymu pod d. to” 
maja: Król jegomość Obojćj Sycylii przy yi di 
taj d. 49. w południe, pod imieniem Dor s 
nando di Napoli i wysiadł w domu zajózdn g- 
Serny, na placa hiszpańskim. Nazajutrz kró 3 
gomość udał sig do pałacu Watykańskie cie” 
wiedziny do Ojca Świętego, od którego z© e 
gólnóm uczczeniem i ojcowską przychylnością P 
etym został. 24. 
| Z Bononii donosi tamtejsza Gazeta pod ak, 
maja: lIiról jegomość grecki, Otto i. > zj, bi 

f 6 d imieniem Dre 
wczoraj do naszego miasta pod s iS 
Missolongi i wysiadł w domu zajózdnym 
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Marco. (Jak ostatnie gazety donoszą d. 29. maja 
Przybył już do Mnichowa.). 
W. Księztwo Poznańskie. 
— Z Poznania d. 25. maja. — 

Istniejące w mieście Poznaniu seminaryjum do 
Kształcenia nauczycieli dla katolickich szkół ele- 
Mentarnych, zostało za Pruss poładniowych zało- 
Zone i w zniesionym klasztorze Reformatów na Środ- 
Ce umieszczone. W nowszych czasach połaczono 
Z nićm instytut głuchoniemych, dla którego nowy 
Stawiają budynek, i liczba uczniów ciagle się od 
1833 roku powiększa. Na. początku roku szkol- 
nego 1834 i 1835 było 403 uczniów; obecnie 
liczba ich doszła do 122. Drugie semitaryjum 
Nauczycielskie w tćj prowincyi, przeznaczone na 
Bztałcenie nauczycieli ewangielickich , istnieje w 

ydgoszczy; w ciagu roku bieżącego przecież 
założone będzie trzecie seminaryjam nauczyciel- 
skie w zniesionym klasztorze Cystersów w Para- 
dyżu, podobnież kształcenie nauczycieli katolickich 
na celu mające, ile Że powyższe dwa instytutą 
Potrzebnćj liczby nauczycieli dostarczyć nie są 
w stanie. Gə Pi 

_Hrólestwo Polskie. 
— Z Wurszawy dnia 30. maja. — 


byli 
4 goap przez policyję wykryci zo- 
ni być mają wprost do powyższego 
ęgo ak aresztanckich | Bracie Więżnie 
RE * a być mają w tychże twier- 
o ma być DdD S zek WIĘ PELE 
m za i ; 

Mowanym wolnym robotni e wej. 


kom; pieni i 
oazy SiE im być dawane do aa AREA 
nich a potrzebnćj Kwoty na Żywność i odzież dla 


, reszta użyta być ma na ud 
Ne lub dzieciom ; gdyby 
a ta ma im być oddaną przy w i 
maj lnoi, Więźniowie oddziału 3go PE EA 
wię? być wypuszczeni na wolność 


zielenie pomocy 
zaś ich nie mieli, 


, jak iy- 
odi trzech od: daty umieszczenia A 
ich ac: ` to po należnóćm przekonaniu się, że 


ża 


u i zamiłowania pracy spodziewać si z 
zupełnój poprawy, $ 5 pm 


Onegdaj rano w obec jenerał - lejtnanta Goło- 
wina, dyrektora prezydującego w komisyi rzado- 
wćj spraw wewnętrznych, duchownych i oświece- 
nia publicznego, tudzież wielu znakomitych osób 
i ludu, wykonano wzniesienie dzwonów w arkady 
pod główna kopułę budowy wspaniałćj cerkwi ka- 
tedralnćj grecko - rossyjskićj przy ulicy Długićj. 
Piórwszy dzwon waży 500 pudów (funt. 20,000), 
a 2gi 250 pud. Odlaniem ich truduili się w War- 
szawie: Taras Jwanow i Jakow Prokofiew, pod 
dyrekcyją Bogdanowa, syna kupca moskiewskiego, 
znanego z odlewu wielkiego dzwonu w miaście 
Moskwie. (D.P.) 


Rossyja. 
— Z Petersburga d, 15. (27.) maja. — 


Najj. cesarz rossyjski raczył mianować do- 
tychczasowego swego pełnomocnika w Szwajcaryi, 
tajoego radzcę Sewerin, nadzwyczajnym posłem i 
pełnomocnym ministrem przy Związku szwajcar 
skim. 

Dnia 28. kwietnia wydano ukaz. senatu rządzą: 
cego o ustanowieniu przez akcyje towarzystwa cho- 
wu owiec w Rossyi południowćj. Założycielami 
są kupcy: Kempe, Geise i Werner. Kapitat na 
początek składa się z 500,000 rubli, podzielonych 
na 2,500 akcyj, które dla uniknienia gry giełdo- 
wćj, rozebrane będa w części przez założycieli, 
w części zaś rozdane przyjaciołom, o których sa 
Pewni, że ich w obrot nie puszcza. 


Journal Y Odessa donosi pod d. 2tgo maja (2. 
czerwca): Bryg wojenny Ulisses zawinał tu 
wczoraj z Honstantynopola, przywożąc z sobą część, 
kontrybucyi wojenoćj, zapłaconćj Rossyi przez Por- 
tę Otomańską , w skutek nowych układów, zawar- 
tych między temi mocarstwami. 


— Z Wilna, — 

Baron Bissing, ze Szlaska, sławny z wzerowćj 
owczarni, zakłada owczarnię rasy elektoralnćj 
w majątku Furzanach w gubernii Wileńskiej, w ° 
powiecie Wilkomirskim, u obywatela Karola Hoza- 
kowskiego ; dla większćj dogodności obywateli naby- 
wających, zakłada się tam szkółka, gdzie przybyć 
mający owczarz, weterynarzysta z Saxonii, u8po-- 
sobi oddanych chłopców do utrzymania i leczenia 
owiec. (7. P.) 

Szwecyja i Norwegija. 

Dzieńnik Sżażstzdning uznaje za bezzasadną 
wiadomość, wyjęta z norwegskiego : Morgenblad, 
o umocnieniu dwóch portów, z powodu mogącój 
się zdarzyć jakićj zaczepki ze strony Anglii. 

Grecyja. 


»Mnichowska polityczna Gazetać donosi z Aten 


' pod dniem 9. i 40. maja: Wiadomości, Które pa- 
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deszły temi doiami, tak krajowe jak i zagranicz- 
ne, są pocieszajacćj treści. liraj ten zupełnie jest 
oczyszczony z kup, trudniacych się rozbojem. 

Statek Medea przywiozł 6 milijonów franków 
i najpomyślniejsza wiadomość, iż Anglija i Fran- 
cyja najściślćj połaczyły się we względzie stosun- 
ków greckich, i że zrealizowaniu pozostałćj części 
pożyczki żadae przeszkody nie stoją na zawadzie. 
— Co się tyczć banku, bastąpiła ostateczna ugoda 
z pewnym angielskim domem handlowym, i co 
godzina oczekują ogłoszenia tych układów, stwier- 
dzonych podpisem jkmości. Słychać, że ugodne 
warunki daleko są korzystniejsze dla Grecyi , niż 
dawniejsze propozycyje pana Glas, i że bauk robi 
interesa tylko po 6 i 8 od sta. ' 

Temi dniami przybył tu turecki pełnomocnik 
z orszakiem 20 sług, aby traktować z greckim 
rządem względem posiadłości tureckich poddanych 
w Grecyi. — Miał on zaszczyt być przedstawio. 
nym jkmości. Teraz mają się zająć wykonaniem 
ustawy dotacyjoćj. Z kilku tylko eparchij zgło- 
siło się do dotacyi przeszło 2000 familij. 


CZA |) M 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Nieurzędowe.) 


Lwów. — Na targu tygodniowym w ponie- 
działek dnia 6. czerwca 1836 było 244 sztuk wo- 


łów. Płacono za sztukę po 62 do 95 zr. w. w.; V zwłocznie w czystćj wodzie, a będzie lśniąco-biał$* 


z tych jedna mogła wydać mięsa 12 3/4 do 16 3/4, 
a łoju 13/4 do 3 1/2 kamieni. 


Nowy Sącz d. 3. czerwca 1836. Zeszły mie- 
siąc był dla zasiewów ozimych jako i wiosennych 
w naszćj okolicy bardzo szkodliwym i zniszczył 
powzięte na poczatku wiosny nadzieje obfitego 
urodzaju ; trwająca ciagle posucha, zimne wiatry, 
śnićg i mocne mrozy, wzrost roślin zapełnie wstrzy- 
mały. Żyta szczególoićj po największćj części 
mamy bardzo mizerne, pszenice wiele ucićrpiały, 
koniczyny są bardzo, nikczemne i dużo ich wy- 
marzło , jęczmiona i owsy chociaż bardzo pożół- 
kły i zdrobniały, popan się atoli w téj chwili 
po spadłych temi dniami kilku ciepłych dószczach 
widocznie. Okoliczność ta sprowadziła większy 
ruch w handłu równie zbożem, jako i wódką i 
podniosła znacznie ceny.  Horzec pszenicy ko- 
sztuje tu teraz 3 zr., Żyta 2 zr., jęczmienia 4 zr. 
42 kr., owsa 1 zr. 6 kr. m. k. Za wódkę szu- 
mową na 20 grad. dają 20 kr., za okowitę na 
30 grad. 30 kr. m.k. i dosyć jest na nią pokupu. 


Wielu właścicieli jednak spodzićwając się poźnićj 


m 


drożćj ją pozbyć, ze sprzedażą się wstrzymuje- 
Za korzec kartofli płacą chętnie po 20 kr. m. K. 


(Dzień. Powsz.) Warszawa, Xurs giełdy war- 
szawskiéj dvia 31. maja 1836: Za holenderskie 
dukaty nowe daja 19 23/30; za polskie listy za- 
stawne białe bez kuponu (wartość kuponu złp. 1 
gr. 23) zadają 08; za obligacyje zk» a vo 
ku 1835 żądają 506, dają 504. 

Mycie wełny po strzyży sortowanej. 

(Z Oekonom. Neuigkeiten und Per handlungen.) 

1) Woda mączna przyrządzona opisanym joż 
sposobem (obacz Ner 65 G. n.) powinna do tako- 
wego mycia byé ciepła na 55 stopni Reaumurs: 
Naczynie do odmiękczenia wełny na 15 do 20 ca} 
głębokie , napełnić należy do 3/4 części ta gorąc? 
mączną woda, i sortowaną wełnę włożywszy we 
z pośpiechem aż po sam wićrzch, przykrywa 58 
pokrywa. 

2) W tym stanie zostawia się wełnę przez 30 
do 40 minut, poczóm wyrzuca się ja na sito OŚ 
kadzi umocowane; mączną wodę, która spłynęłór 
zbiera się do dalszego użytku w wyżćj opisane 
kadzie i przy ogrzewaniu dodaje się jéj nieco świ 
Zćj wody maącznćj; wełnę zaś przekłada się z sitó 
w naczynie większe czysta wodą nalane, 

3) W tém naczyniu pozostaje ona kilka godzić» 
aby nieczystości odmiękły, poczém myje się ją 0i8* 


P. Petri odbywał porównawcze doświadczeniś 
z maka pszenna, Żytna, jęczmienna, gryczaoł 
i kukurudzana, także i z gotowanemi ziemniak” 
mi w ciepłćj wodzie miałko roztartemi (solan 
tuberosum). Wszystkie te próby dały wcale p” 
myślny wypadek, gdyż sole ziemne iinne róże” 
rodne ciała, które są Często rozpuszczone W 
dzie do mycia przeznaczonćj , rozkładają się tym 
sposobem, lub łączą z innemi ciałami i pie 5 
jaż w myciu wełny na przeszkodzie. Przy my 
ciu tedy na czysto w zimoćj wodzie, nie m 
się w wełnie tworzyć mydło wapienne, a ma 
pnie będzie ona tém czystszą i bielsza. gą. 

Czyszczenie wełny z użyciem wody mącznó: 
nie tylko że ważnóm jest z powodu taniości, % 
nad to utrzymuje ono w daldko wyższym stopa, 
naturalną sprężystość wełny, 
likatność i mnićj ją narusza, niżeli łogi 
zate i uryna. 


TEATR POLSKI 


Jutro: (po raz drugi): Niewolnik w kopalniach drlandy* 
dramat w 5 aktach. 


Redakcyja: J. N. Kamińskiego, — Drukiem: Piotra Pillera, we Lwowie. 


jéj mięlkkość i A | 


A R e 


